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Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, 


AE EN I, saa Ay ETWA EE ES ARES a aA A a ORNA a AA 

TYDZIEŃ ZAGADNIEŃ POLSKO-NIEMIECKICH. 

Jak zagranica zapatruje się na sprawę 
Pomorza 


Niema dziś z pewnością części państwa 
polskiego, któraby była bardziej znana w ca- 
łym świecie cywilizowanym od Pomorza. — 
Zawdzięczamy to propagandzie niemieckiej, 
która przez ustawiczne poruszanie tej spra- 
wy wzbudziła zainteresowanie do niej wśród 
szerokich sier międzynarodowych. Przeja- 
wem tego szerokiego zainteresowania są nie- 
zliczone artykuły w prasie wszystkich niemal 
państw i szereg publikacyj, specjalnie po- 
święconych zagadnieniu pomorskiemu. 

Największe zainteresowanie „tą sprawą 
przejawia się głównie we Francji, a następ- 
nie w Anglji. W innych państwach ilość pu- 
blikacyj i artykułów poważniejszych poświę- 
conych sprawie Pomorza jest stosunkowo 
mniejsza. W ostatnich czasach większe za- 
interesowanie Pomorzem przejawiło się rów- 
nież w Stanach Zjednoczonych Ameryki Pół- 
nocnej. 

Jeżeli z pod rozważań wyeliminujemy pu- 
blikacje, napisane za bezpośrednią inspiracją 


Niemiec, jak książka francuska René Mar- 


tela i angielska sir Roberta Donalda, stwier- 
dzimy wbrew może przewidywaniom, że w 
Anglji procentowo pojawia się więcej omó- 
wień życzliwych w Polsce, niż we Francji. 


| Tłumaczy się to tem, że w Anglji przy oma- 


wianiu zagadnienia pomorskiego unika się 
wszelkiego wchodzenia w szczegóły, a cały 
problem traktuje się z niezwykłą ostroźno- 
ścią i objektywizmem. 

Głosy francuskie na ten temat zato znane 
są ze swych nieraz ryzykanckich projektów 
rozwiązania tej spornej kwestji. Ze strony 
francuskiej też pojawiło się dotąd najwięcej 
pomysłów rozwiązania sprawy Pomorza od 


nieznacznych korektur granicznych i ulep- 


szeń tranzytowych począwszy, a na pomys- 
łach zamiany Pomorza i Gdańska na Litwę 
i Kłajpedę skończywszy. Najwięcej tego ro- 
dzaju pomysłów wychodzi z kół francuskiej 
lewicy (Pierre Dominique, Cot, Pfeiffer, 
d'Ormesson), które na gwałt szukają dróg 
uzgodnienia żądań niemieckich ze stanowi- 
skiem sprzymierzeńca polskiego. 

Oczywiście ilość głosów i artykułów pra- 
sowych nie świadczy o nastrojach społecz- 


| nych. Niewątpliwie na opinję angielską de- 


cydująco wpływa niechęć mieszania się do 
spraw kontynentu europejskiego, jak to nie- 
dawno wykazała dyskusja na temat Pomorza, 
przeprowadzona na łamach poważnego cza- 
sopisma „Contemporary Review*. We Fran- 
cji zaś, gdzie kwestja stosunków polsko-nie- 


| mieckich odbija się bezpośrednio na polity- 


ce bieżącej, łatwiej powstają tendencje kom- 
promisowe, jakkolwiek ilościowo przeważają 
ciągle głosy, opowiadające się bezwzględnie 
za stanowiskiem polskiem. 

We Włoszech dyskusja na temat stosun- 
ków polsko-niemieckich jest stosunkowo bar- 
dzo nikła. W ciągu ostatnich lat pojawiło się 
na ten temat zaledwie kilka poważniejszych 
artykułów, ani jedna zaś samodzielna publi- 


| kacja (jeżeli pominiemy broszurę niemiec- 


kiego publicysty Steina, wydaną niedawno 
po włosku). Zato te głosy nieliczne, które 
we Włoszech się pojawiają na ten temat, są 


| 
3 


strzeżeniami, podyktowanemi zazwyczaj o0- 
ficjalnym charakterem prasy włoskiej, za- 
sadniczo opowiadają się za tezą niemiecką. 

Natomiast najpoważniejsza prasa szwaj- 
carska (głównie „Neue Ziiriche Zeitung“ i 
„Journal de Geneve“) w ostatnich czasach za- 
biera coraz częściej głos w sprawach gra- 
nie polsko-niemieckich i Pomorza (W. Mar- 
tin, J. Halperin) i to naogół w duchu dla 
Polski korzystnym. Podobnie w nielicznych 
zresztą głosach prasy holenderskiej czy hisz- 
pańskiej, nie wspominając już głosów pra- 
sy Jugosławji i Czechosłowacji, widoczne 
jest zrozumienie i poparcie stanowiska pol- 
skiego. Prasa węgierska zaś zabiera naogół 
głos w tych sprawach w duchu nam nieprzy- 
chylnym. è 

W Stanach Zjednoczonych Ameryki Pół- 
nocnej do czasu ostatniego głośnego wystą- 


Kair. (Pat). W niedzielę o godz. 16 
przybył tu z Bagdadu Karpiński, 


Sumiennem wykonywaniem obowiązków, 
budujemy silną Ojczyznę! 


wiadomościach 


nych wł 


Ogłoszenia 


udziela się przy częstem ogłaszaniu, 
trzy razy tygodn, i to: w poniedziałek, środę i piątek, Przy sądo- 
wem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszełkich spraw spor- 
ciwy jest Sąd w Wąbrzeźnie. Za terminowy druk, przepi- 


Dzisiejszy numer zawiera 4 strony 


eah 


» Za ogłosz. pobiera się od wiersza mm. (7 
~ łam.) 10 gr, za reklamy na str. 4-łam, w 
potocznych 30 gr na pierwszej str. 50 gr. Rabatu 
Głos Wąbrzeski* wychodzi 


sane miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada. 


czwartek 20 października 1932 r. 


pienia senatora Boraha ilość publikacyj o 
stosunkach polsko-niemieckich była zniko- 
ma i to z przewagą sympatyj pro-polskich. 
Od zeszłego roku coraz częściej pojawiają 
się na ten temat głosy zarówno pro-polskie, 
jak i pro-niemieekie. Jedyna jednak poważ- 
na publikacja amerykańska Simondsa w kon- 
kluzjach swych opowiada się za stanowi- 
skiem polskiem. 


W ten sposób na obu półkulach (nie brak 
bowiem i głosów prasy południowo-amery- 
kańskiej i japońskiej) Pomorze weszło do 
słownika politycznego i uważane jest za je- 
dno z najbardziej aktualnych zagadnień po- 
lityki międzynarodowej. Dlatego i polska 
propaganda musi mieć stale wytężony wzrok 
na to zagadnienie i przeciwdziałać wytrwa- 
łej pracy niemieckiej. Społeczeństwo zaś pol- 
skie przez okazywanie zrozumienia dla tej 
sprawy i akcentowanie swego niezłomnego 
stanowiska winno współpracować w tej ży- 
wotnej dla naszego państwa sprawie. (ZAP.) 


<g— 


Lot kpt. Karpińskiego odbywa się 
pomyślnie 


Karpiński powitany był na lotnisku 
przez personel poselstwa, przedstawi- 


Czas lotu przez pustynię był rekor- |cieli prasy i licznie zgromadzoną publi- 
ił tylko 9 godzin. Po dro- |czność, We wtorek rano Karpiński od- 


dze lotnik napotkał burzę. Silnik pra- (leciał do Jerozolimy. 


cował cały czas doskonale. 


Brednie niemieckie 


Gen. von Epp o podstawach pokoju. 


Berlin. (Pat). Na zorganizowanem w |mawiał również gen. von Epp, oświad- 
Berlinie 'wielkiem zgromadzeniu, po- |czając m. in., że odzyskanie kolonji jest 
święconem propagandzie na rzecz od- |bezwzględnym warunkiem rozwoju Nie- 
zyskania kolonji przez Niemcy, prze lmiec, — 


Rząd podał 


się do dymisji 


Bukareszt, (Pat). Rząd podał się do|wowanie władzy do czasu utworzenia 


dymisji Premjer Vaida Voevod po au- 
djencji u króla oświadczył przedstawi- 
cielom prasy, że dymisja gabinetu zosta- 
ła przyjęta i że król powierzył mu spra- 


nowego rządu. 

, Król rozpocząć ma narady w spra- 
wie nowego rządu jeszcze dziś wieczo- 
rem. — 


Teraz żałują... 


Królewiec, (Pat). W „Koenigsberger |snę była silnie prowadzona, ruch tury- 


Hartungsche Ztg.” ukazał się znamienny 
artykuł burmistrza miejscowości nad- 
morskiej Cranz, w którym wymieniony 
wykazuje, jakie szkody wyrządza rucho- 
wi turystycznemu i miejscowościom ką- 
pielowym -propaganda o. niebezpieczeń- 
stwie, grożącem ciągle Prusom Wschod- 
nim, 

Autor artykułu ma na myśli propa- 
gandę niemiecką o zagrożeniu Prus 


Wschodnich przez Polskę. Wskutek tej 


raczej nam nieprzychylne, Ze wszelkiemi za- propagandy, która specjalnie na wio- 


styczny do Prus Wschodnich z Rzeszy 
był znacznie mniejszy niż w latach u- 
biegłych, a wiele miejscowości nadmor- 
skich świeciło pustkami. 

PENRSE TE: TI WATRORCZETY TORTY FB OO a O TKA 


LOTNIK POLSKI ZABIŁ SIĘ 
W AMERYCE. 

Nowy Jork. Lotnik polski, Józet Ko- 
walski zabity został w katastrofie lotni- 
czej nad miasteczkiem Angram w stanie 
nowojorskim. 


Rok XII 
SDE 


Kowalski był pilotem mechanikiem 
liczył lat 24, Pracował on w znanych za- 
kładach lotniczych Sikorskiego, pó- 
źniej zaś zatrudniony był przez dyrek- 
cję lotniska Lloyd Bennett Aviation 
Field pod Nowym Jorkiem. 


—0:— 
SKRADLL..... HYDROPLAN, 


Porto Algere (Pat). Donoszą z Rio 
de Janeiro, żć z portu lotniczego kom- 
panji „Panair“ skradziono wielki hydro- 
plan „Sikorski“, który spadł w pobliżu 
stacji Merity i potrzaskał się. 

W katastrofie zginęło czterech 
sprawców kradzieży, Dotychczas ziden- 
tytikowano mechanika niemca Waltera 
Vossa i dozorcę portu Machado. Cel 
kradzieży jest niezna: wy. 


—0:— 


BUNT WIĘŹNIÓW STŁUMIONY 
PRZEZ POLICJĘ. 


Ontgomery (Alabama) W tutejszem 
więzieniu zbuntowali się więźniowie w 
liczbie 950. 

Policja więzienna zmuszona do uży- 
cia broni palnej zastrzeliła jednego wię- 
źnia a 23 ranita, 


— 


STRASZNA KATASTROFA KOLE- 
JOWA. — 


COUTANCES. W pobliżu stacji Ceran- 
ces nastąpiło zderzenie POCIĄGU PA- 
SAŻERSKIEGO Z POCIĄGIEM TO- 
WAROWYM. , 

Zderzenie było tem silniejsze, iż je- 
den z pociągów zjeżdżał z wielką szyb- 
kością ze znacznej pochyłości. 

PIERWSZE WAGONY ZOSTAŁY 
ZMIAŻDŻONE SIŁĄ ZDERZENIA. Z 
POD SZCZĄTKÓW WYDOBYTO SIE- 
Sa a BE UB 

LŻEJ 
RANNYCH. 


zez = 
WIADOMOŚCI Z LINJI GDYNIA— 
AMERYKA. 
Warszawa (Pat), Okręt „Pułaski” 


odpłynął dziś 19 października br. z 
Gdyni do Nowego Jorku i Halifaxu, za- 
bierając 450 pasażerów. 

Okręty „Polonia* 4 „Kościuszko“ 
przebywają obecnie doroczny remont w 
porcie Gdyńskim. 

—0— 


JESZCZE ZATARG. 


Porto Algere. (Pat). Donoszą z Rio 
de Janeiro, że Ministerstwo Wojny po- 
stanowiło wysłać na pogranicze Peru i 
Kolumbji specjałne oddziały wojskowe 
w celu ochrony granic i kolei między 
Madeirą i Mamore, 

Decyzja ta pozostaje w DT z 
zatargiem, istnieją mię Peru i 
Kolumbją. e” > 
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NA BOISKU. 

Nowy Jork. (Pat). Niezwykły wy- 
padek wydarzył się na jednem z przed- 
mieść nowojorskich podczas ćwiczen 
drużyny iotbalowej. 

Z nieba, na którem (dopiero groma- 
dzić się poczynały ciężkie chmury, ude- 
rzył nagle piorun, który zabił jednego 
z ćwiczących, ciężko poraził trenera i 
trzech członków, a lżej poparzył 8-em 
chłopców. 


PIORUN UDERZYŁ W BETH 


—0:— 


WYROK NA CZŁONKÓW „CZARNEJ 


Białystok. (Pat). Sąd Okręgowy w 
Białymstoku rozpatrywał sprawę prze- 
ciwko bandzie opryszków p. n. „Czarna 
ręka. 

Szajka ta teroryzowała ludność miej- 
scową, w szczególności kupców, wymu- 
PRN od nich groźbamí i biciem pienią- 

ze. 

Sąd ogłosił wyrok, mocą którego 3-ej 
oskarżeni skazani zostałi na 3 lata wię- 
zienia, 3-ej na 2 lata, 2-aj na 1 rok, — 
wszyscy z utratą praw na okres 5 lat 
ad chwili odbycia kary. 


Saat O: pepi 
ANTYLOPA PRZEWRÓCIŁA 
SAMOCHÓD. 


Broken Hill, (Pat). Z Windhoek do- 
noszą o jednym w swoim rodzaju wy- 
padku samochodowym. Ħ 

Mianowicie dwaj fermerzy, powra- 
cając samochodem do domu, spotkali 
przechodzące drogą stado ogromnych 
antylop kudu. Jeden z samców, podra- 
żmiony widokiem samochodu, który 
akurat zwolnił, uderzył potężnemi ro- 
gami w ramę szyby na przodzie auta. 
Szyba rozprysła się na drobne kawałki. 
Uderzenie było tak silne, że samochód 
wywrócił się. Jeden z jadących doznał 
złamania żeber. 


—0— 


PRZESZŁO MILJON BEZROBOT- 
NYCH W NOWYM JORKU. 


Nowy Jork. (Pat). Organizacja spo- 
łeczna „Walfare Council” oblicza, że 
obecnie znajduje się w mieście Nowym 
Jorku 1.500.000 bezrobotnych o któ- 
rych trzeba będzie myśleć w zimie. Zda- 
niem dyrektora tej organizacji, trzeba 
będzie znaleźć 36 miljonów dolarów na 
pomoc dla tych łudzi w przeciągu naj- 
bliższych 6 miesięcy. 


—— 0 — 


CZTERY DNI FERYJ. 

Ministerstwo wyznań religijnych i 
oświecenia publicznego wydało zarzą- 
dzenie, aby dzień 31 października rb. 
był wolny od nauki szkolnej, W ten spo- 
sób okres czterodniowy od 30 paździer- 
nilka do 2 listopada będzie wolny od za- 
jęć szkolnych. 


(Kap.) Ponieważ duchowieństwo ka- 
tolickie nie może uczęszczać do kine- 


matograłów, a tem samem niema spo- (go pisarza francuskiego Roland Dorge- 
sobności oglądania pięknych filmów, |i : 


organizacja francuska t. zw. „Bonne 


Presse" urządziła specjalne przedsta- [lany i w Polsce. 


wienie dla księży, na którem wyświet- 


w zakresie pamięci osiągnął pomywacz 
schroniska dla starców pod wezwaniem 
Santa Galla, niejaki Mercurico Cosma, 
który pomimo tego, że zdołał zaledwo 
ukończyć pierwszą (klasę szkoły pow- 
szechnej, czyta dość poprawnie i cieszy 


się wspaniałą pamięcią, Po rocznem |lirów miesięcznie bez wiktu, a jedynie 
odczytywaniu „Boskiej Komedji" Ali- 
ghieri'ęgo nauczył się na pamięć całe- 


„GŁOS WARRZESIU” 


Posiedzenie Rady Ministrów 


WARSZAWA. W poniedziałek dnia jnin egzekucji z nieruchomości, o uzupeł- 


mn 
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Na końcu zebrania odbyło się loso- 


wanie za cztery miesiące do grudnia - 


włącznie, 
uwazacie 


= 


17-go bm. odbyło się pod przewodnic- 
twem premjera A. Prystora posiedzenie 
Rady Ministrów. Na posiedzeniu tem 
Rada Ministrów poza załatwieniem sze- 
regu spraw bieżących, uchwaliła m. in. 
następujące projekty rozporządzeń Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej: o dochodze- 
niu i egzekucji należności pieniężnych, 
przypadających od związków komunal- 
nych, o pierwszeństwie hipotecznem i 


nieniu ustawy z dnia 12 marca 1932 r. 
W sprawie spłat uciążliwych zobowią- 
zań, obciążających gospodarstwo rolne, 
nowelizację rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej o izbach rolniczych 
nowelizację rozporządzenia aleje nek | 
Rzeczypospolitej o uregulowaniu obrotu 
cukrem, oraz projekty rozporządzeń 
Prezydenta Rzeczypospolitej, zawierają- 
ce prawo o sądowem postępowaniu eg- 


iKrateczki 


Sąd Okręgowy w Toruniu wydział 
karny na sesji wyjazdowej w Wąbrzeź- 
nie w dniu 18 bm. (wtorek) pod prze- 
woldnictwem S. O. p. Nawrockiego, pro- 
kuratora p. Zembrzyckiego, sekretarza 
p. Kurzętkowskiego rozpatrywał nastę- 


zekucyjnem i przepisy wprowadzające 


konwersji zaległości od pożyczek insty- 
prawo o sądowem postępowaniu egzeku- 


tucyj kredytu długoterminowego, o upra 


vmieniach niektórych towarzystw kredy- | cyjnem, 
towych ziemskich i miejskich oraz ban- 
ków hipotecznych przy przeprowadze- =o 


Koncert Paderewskiego w Londynie 


Londyn. (Pat.) Król Jerzy i królowa |królewska zaszczyci koncert swą obec- 
Marja objęli protektorat nad koncertem |nością. Bilety na koncert, zorganizowa- 
Paderewskiego, który odbędzie się w |ny przez „Daily Maíl“ są już prawie roz- 
Londynie 12 stycznia w Albert Hallu, |sprzedane, mimo, że Albert Hall mieści 
na rzecz pomocy dla muzyków, Para 10 tys. osób, 


pujące sprawy. 

Sąsiedzka bójka. Na ławie oskarżo- 
nych zasiedli ojciec i synowie: Leon To- 
polewski, Hieronim Topolewski i Alfons 
Topolewski z Królewskiej Nowejwsi o- 
skarżeni o to, że w dniu 4 sierpnia br. 
zadali uraz cielesny p. Piątkowskiemu. 

Sąd po AEri DNET świadków: 
Franciszka Szatkowskiego, Józefa Wy- 
lągowskiego, Bronisława Lewandowskie- 
go, Włazo Władysława, sprawę umorzył 
i koszty nałożył na Skarb Państwa. 

Echa kradzieży koni. W nocy z 29 na 
30 maja br. skradziono na szkodę p. 
Pawłowskiego, dzierżawcy plebanki w 


Chełmoniu 2 konie z powózką oraz dwa 


KUSOCIŃSKI ZWYCIĘŻYŁ! 

W zawodach lekkoatletycznych, które odby- 
ły się w poniedziałek 17 bm. w Warszawie 
zwyciężył w bięgu na 5000 mtr. Janusz KUSO- 
CIŃSKI. W biegu brał udział finn Iso-Holło któ- 
ry przybył do mety jako drugi. 

W biegu pań na 800 metrów zwyciężyła Wa- 
lasiewiczówna osiągając rekord polski 2:24 sek. 
(dawny rekord wynosił 2:27 sek.). 


RIEDIOT PORA TAEMNYZZE TRISTAN E S 


Najlepsza loterja 
świata 


W 26-tej Loterji Państwowej nastąpią zmia- 
ny przez które Polska Państw. Loterja Klasowa 
stanie na czele z największą szansą wygrania 
wszystkich loterji świata. 

Zmiany są następujące: Wysokość głównych 
wygranych wynosić będzie w I kl. zł, 100.000; 
w II kl. 150.000 zł.; w III kl 200.000 zł.; w IV kl. 
250.000 zł; w V kl. 1.000.000 zł. Dawniejsze głó- 
wne wygrane we wszystkich klasach we wyso- 
kości 100.000 do 300.000 zł. pozostają nadal u- 
trzymane, 

Podwyższona ilość większych wygranych w 
każdej klasie do kilkunastu i Premja w loterji 
wynosić będzie w całości zł. 660.000. Podwyż- 
szono również ilość wygranych stawek w pierw- 
szych 4 klasach z 13.200 na 22,171 i to z tą 
zmianą, że wygrane stawki wypłacać się będzie 
gotówką, powracają również do gry w następ- 
nej klasie także wygrane losy, tak że wszystkie 
losy biorą udział w każdej klasie i cena losu 
do następnej klasy wynosi faktyczną cenę ku- 
pna dawnej klasy. Do najniższych wygranych w 
I kl będą przydzielone premje we wysokości 
zł 1000 — do każdego losu, a we wszystkich 
innych klasach premje rozdziela się pomiędzy 
wygrane losy w tej klasie, pomimo, że niektó- 


M koce. Sprawców ibyło 3. Służący p. P. 
Smierć g studni Leon Wietrzyński z Nowogrodu usłyszał 
: E „fw stajni szmery i wszedł na podwórze 
Lublin. Z Chełma donoszą: We wsi ; zauważył Franciszka Kurka z Chełmo- 
Bankowszczyzna , gm. Rejowiec, ża nia. Widział też, jak dwóch innych nie- 
czasie Spuszczania się do głębokiej znanych mężczyzn zaprzęgali konie do 
studni, wskutek pęknięcia stalowej | bryczki. Zeznaje również pasterz St. 
linki, runął w dół studniarz Kret An-|Talkowski, który spał razem z świad- 
drzej i spadając z wysokości 35 me-|kjiem Wietrzyńskim. Podaje on, że gdy 
trów doznał złamania kręgosłupa o- się w nocy obudził, Wietrzyńskiego nie 
raz obu nóg. Nadto nieszczęśliwy zo- było w łóżku. Składał również zeznanie 
stał uderzony odłamami kręgu beto- przodownik Policji Maczkowski z Ko- 
nowego. Kret zmarł w szpitalu. walewa, który przesłuchiwał oskarżone- 
Z we |O i świadków podczas pochodzeń poli- 
Spelunka u 70 letniego cyjnych. 
starca g Sąd pó przesłuchaniu PO. 
karżone: z ra 
NARKOMANI UPIJALI SIĘ ETEREM | bę dostatecznych dowodów winy. 
Kępno. Z Wielunia donoszą, że we Kradzież świń. Niedawno temu na 
wsi Bór Zapilski w domu 70-letniego szkodę p. Franciszka Rodaka z Krążna 
pieta Augustynowicza władze wy-|P?W* Wąbrzeźno skradziono 2 świnie, 
cryły spelunkę narkomanów. Była które sprawcy na miejscu ubili i z łupem 
to sala urządzona jak palarnia opjum, uszli w niewiadomym kierunku. Docho- 
lecz zamiast tego naskoyku przeby- 


wający tam goście, upijali się eterem. 
Na widok policji Augustynowicz 

stłukł kilka flaszek z eterem. 

SESTE O TERE RECT Z PETE DRYCEO: ZRCZA DBA EPO BD GTE 


STRASZNA SAMOBÓJCZA ŚMIERĆ 
ROBOTNIKA. 


Lille. Górnik polski Kowalski z Gue- 
nain, liczący lat 46, niedawno rozwie- 
dziony z żoną targnął się na życie w 
przystępstwie neurastenji, 

Wkładając sobie do ust zapalnik dy- 
namitowy, nieszczęśliwy robotnik spo- 


mi kradzieży byli Muchowski oraz Leo- 
pold Malemański z Dobrzynia. 

INa rozprawy Malemański się nie sta- 
wit wobec czego Muchowskiego skazano 
poprzednio — a przeciw Malemańskie- 
mu odbyła się rozprawa wczoraj. Oskar- 
żony przyznał się do winy. Sąd biorąc 
pod uwagę skruchę oskarżonego i przy- 
znanie się do winy zasądził do na 3 mie- 
siące więzienia. 

Za usiłowaną kradzież stanął przed 
Sądem O. Poliński zam. obecnie w po- 
wiecie Konińskim. Oskarżony P. usiło- 


Film dla księży 


- Rekordy pamięci 


Rzym. PAT. Godny uwagi rekord go poematu i recytuje bez zająknienia 


re wygrały w klasach poprzednich, 

Jak widzimy, szanse wygrania zostały obec- 
nie znacznie powiększone. Jeżeli znajdzie się 
ktoś, który dotychczas w Polskiej Państ, Loterji 
Klasowej nie wygrał, niechaj popróbuje szczę- 
ścia obecnie. 

Wiedz, że kupując los za kilka złotych masz 
szarse zostać miljonerem. Jeszcze dziś kup los 
do I kl. której ciąśnienie rozpoczyna się 17 li- 
stopada. Losy do nabycia w Kolekturze Polskiej 
Państwowej Loterji Klasowej B. Szczuka Wą- 


wodował wybuch ładunku, który mu 
całkowicie rozszarpał głowę, powodu- 
jąc natychmiastową śmierć, 


Golub 


— Golub. (Z życia nauczycielstwa). 
W środę, dnia 12-go października br. 
o godz. 4.30 odbyło się w tut. szkole 
zebranie Ogniska, przy licznym udziale 
członków. — 

Zebranie zagaił kierownik szkoły 
prezes tut, placówki kol, Klaudjusz Gór- 
ski, witając obecnych, przytem wytłu- 
maczył, iż zebranie we wrześniu nie od- 
było się wskutek nadmiernej pracy 
ca związanej z rozpoczęciem roku szkolne- 


Film ten ma być wkrótce wyświet- |? 


niane Krzyże" podług powieści słynne- 


Na zebranie zaproszono delegata na 
zjazd do Warszawy kol. Szczepańskiego 
z Rychnowa, oraz członka zarządu po- 
wiatowego z Wąbrzeźna. 

Kol. Szczepański zareferował zebra- 
nym dokładny przebieg zjazdu w War- 
szawie, poczem wyłoniła się obszerna 
dyskusja związana z zjazdem. 

Z kolei przystąpiono do omówienia 
połączenia obu Związków pomorskiego 
i poznańskiego. Sprawę tę przedstawi 
delegat zarządu okręgowego kol. Brze- 
ziński na zebraniu okręgowym w To- 
runiu. — i 

Następnie kol. Mossakowski z Ostro- 
wtiego podpisał dóklarację przynależ- 
mości. do Związku. — 


—0— 


ezno. 
lony został film anty-wojenny „Drew- 
wszystkie trzy części, Pozatem recytu- 
je na pamięć poemat biblijny „Jerozo- 
lima zwycięska” iks. Łukasza Cubeddu, 
złożony z 779 oktaw w ldjalekcie sar- 
dyńskim, Mercurio Cosma, zmywając 
talerze w schronisku za co pobiera 250 
z prawem do mieszkania, znajduje czas 
na czytanie klasycznych poematów. 


wał skraść na szkodę p. Józefa Piechoc- 


dzenia policyjne wykazały, że sprawca- | 


kiego zboże. Sąd skazał Polińskiego na | 


2 miesiące więzienia, odraczając karę 
na 2 lata, 

Pobicie. Przed Sądem stanął również 
Wacław Kochański, robotnik z Wielkie- 
go Pułkowa oskarżony o to, że pobił w 
sprzeczce swoją sąsiadkę Supernakową. 


Sąd po wysłuchaniu świadków, polecił | 


oskarżycielce zwrócić się do Sądu Grodz 
kiego na drodze cywilnej, 

I tu pobicie. Przed Sądem stanął 21 
letni kowal Jan Mikowski z Król. Nowej- 
wsi o pobicie kamieniem 30-letniego Jó- 
zeta Maziarza, Mikowski został uniewin- 
niony. 

Zu sprzeniewierzenie pieniędzy. Jan 
Goryński listowy z urzędu pocztowego 
Wąbrzeźno stanął przed Sądem oskar- 
żony © przywłaszczenie pieniędzy da- 
nych do przekazu, w kwocie 15,20, O- 
skarżony Goryński otrzymał od śp. B. 
Ryngwalskiego 15,20 zł. celem przeka- 


zania ich. Oskarżony spotkał się w kar-_ 


czmie ze znajomym i kilka złotych prze- 
pił. Na drugi dzień nie mógł przekazać 


bo nie miał pieniędzy. W dodatku po- 


stemplował czek P. K. O. że niby pie- | 


niądze zostały wysłane. Pod pieczęć | 


słałszował poldpis urzędnika. Sąd po 
przesłuchaniu naczelnika poczty p. Re- 


tza jako rzeczoznawcy, odroczył sprawę 
do 29 października (br. na godz. 9-tą w 


Sądzie Okręgowym w Toruniu. Na tem 
sesja wyjazdowa S. O. została zakoń” 
czona. 


almen Oa cdi lae wa: — Pa uu Ka 
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Straszna tragedja emigranta 


Przez nierozumne oszczędzanie stracił wszystko co miał. 


Gazety południowo - amerykańskie 
opisują o strasznej tragedji wychodźcy 
polskiego nazwiskiem Wasilewski. 

Człowiek ten, pochodzący z Pomorza 
miał w kraju kilka morgów gruntu i cha- 
tę. Ulegając namowom pewnego agenta, 
sprzedał swój dobytek i wyjechał z żoną 
i 2 dziećmi z kraju do Brazylji. 

Kiedy przybył na miejsce, zobaczył 
dopiero w jakie to wpadł położenie. 

Cały jego dobytek był las, który z 
wielkiem trudem karczował, przezna- 
czając na (budowę chaty. Kiedy po 10 
miesięcznym trudzie od świtu do nocy 
postawił chatę, skończyły mu się zapa- 
sy żywności. 

Postanowił wtenczas iść do większe- 
go osiedla (osady) po nowe zapasy żyw- 
ności. I kiedy z karabinem w ręku prze- 


"dzierał się przez dzikie gąszcze dążąc 


do jaknajbliższej osady, w chacie jego 
rozegrała się straszna tragedja. Żona je- 
go została ukąszona przez jadowitego 
pająka i czując zbliżającą się śmierć a 
niechcąc dzieci zostawić by z głodu po- 
marły, wystrzałem z rewolweru pozba- 
wiła je życia, umierając również sama 
wskutek jadowitego ukąszenia. 


Po kilku dniach, kiedy Wasilewski 
powrócił, zastał w swej chacie trzy tru- 
py oraz kartę pisaną od żony przed 
śmiercią z wytłumaczeniem swego po- 
stępku. Pełen żalu į goryczy porzucił 
chatę, powrócił do najbliższej osady 
skąd mu umożliwiono podróż do Rio de 
Janeiro, gdzie zgłosił się do konsula 
polskiego z prośbą o pomoc, celem po: 
wrotu do kraju. 

Kiedy opowiedział Wasilewski swe 
przeżycia, w konsulacie zwrócono mu 
|uwagę, że w kraju są gazety które o 
wszystkiem iniormują, ostrzegają przed 
agentami. Dlaczego uwierzył więc opo- 
wiadaniom agenta odpowiedział, że 
chcąc oszczędzać, gazety już od kilku 
lat nie abonował. 

Dowiód sam, że przez fałszywą o- 
szczędność utracił rodzinę i dobytek. 

Czytelniku! Jeśli masz znajomego, 
który w ten sposób chce oszczędzać, po- 
wiedz mu, że taka oszczędność nie do- 
prowadzi do dobrego. 

Powiedz mu, niech jeszcze dziś za- 
mówi „Głos Wąbrzeski”, informujący o 
wszystkich zagadnieniach. Listowi przed 
płatę już przyjmują na listopad. 


Wczorajsze walne zebranie Z. O. K. Z. zgromadziło 
dość dużo obywateli Wąbrzeźna, którzy tem samem 
dali dowód zrozumienia dła celów, jakie szerzy Zwią- 
zek Obrony Kresów Zdchodnich. 

"O godz. 20-ej zagaił zebranie w lokalu p. Derę- 
gowskiego — burmistrz p. Schwarz, witając nowych 
członków, którzy podpisałi deklarację. Na marszałka 
walnego zebrania zaproponowano p. Starostę Kalk- 
steina — członka Rady Naczelnej Z. O. K. Z., którego 
też jednogłośnie wybrano. 

P. Starosta dziękując za wybór odczytuje porzą- 
dek obrad. Ustępujące władze koła miejscowego skła- 
dają sprawozdanie i to — sekretarz p. prof. Brzosto- 
wicz, skarbnik — p. dyr. Milanowski. Ze sprawozda- 
nia p. Miłanowskiego dowiedzieli się zebrani, iż stan 
obecny kasy wynosi 114,50 zł., które to pieniądze zło- 
żone są w banku. 

P. dr. Podłaszewski imieniem komisji rewizyjnej 
podkreślił, iż stan kasy jest zgodny z tem, co wykazu- 
ją książki i wnosi o ndziełenie absolutorjum skarbni- 
kowi. 

P. marszałek Kalkstein otwierając dyskusję nad 
sprawozdaniem zarządu, prosi, by w dyskusji nie pod- 
noszono zarzutów przeciw byłemu zarządowi ale by dys- 
kusja toczyła się w ramach wskazań dla przysztego 
zarządu. 

Wskazał również p. Starosta, iż właśnie koło wą- 
brzeskie powinno rozwinąć żywotną działalność, gdyż 
powiat nasz jest najliczniej z wszystkich powiatów 
Pomorza zamieszkiwany przez Niemców. 

W dyskusji nad sprawozdaniami ustępującego za- 


Walne zebranie Z. 0. E. Z. 


sce w liczbie 730.000 głów cieszy się jaknajwiększą 
swobodą w rozwojn swych potrzeb kulturalnych, 
czego dowodem jest 839 zakładów naukowych z ję- 
zykiem wykładowym niemieckim, w tem 34 śred- 
nich, wobec zaledwie 25 państwowych i 66 prywat- 
nych szkół elementarnych polskich pod zaborem nie- 
mieckim. 

Wobec powyższego zebrani domagają się ze stro- 
my władz polskich bezwzględnego zamknięcia wszy- 
stkich szkół średnich, publicznych i prywatnych z 
językem wykładowym niemieckim w Polsce, jako 
odpowiedzi na niendzielenie koncesji na polskie 
gimnazjum w Bytomiu i domagają się bezwzględne- 
go „ostrego kursu** w stosunku do innych szkół nie- 
mięckich w Polsce. 

Przestrzegamy, że w walce o prawa kulturalne 
naszych braci cierpiących pod niewolą pruską sto- 
imy jednym Irontem i taką samą miarę zastosujemy 
do mniejszości niemieckiej. jaką Niemcy stosują do 
naszych braci z za kordonn. 

Na wniosek p. marszałka zebrania zarządzono za 
pośrednictwem puszki zbiórkę doraźną na „Tydzień 
Propagandy Zagadnień Polsko-niemieckch*. 

P. insp, Matuszkiewicz zabrał głos w sprawie dy- 
rektyw dla nowego zarządu. Prosi on 1) aby regular- 
nie ściągano składki, zwracając uwagę, iż z chwilą 
nagromadzenia się zaległości trudno jest takowe ścią- 
gać; 2) aby dążono do spolszczenia naszego miasta, by 
wszędzie i przy każdej okazji używać tylko języka 
polskiego. 

P. adw. Chwiećko zwrócił uwagę, by w zamku w 


rządu nikt z członków nie zabierał głosu i zebranie | Golubiu, napisy na eksponatach były w języku polskim 


udzieliło absolutorjum zarządowi. 

By dać możność zebranym członkom porozumienia 
się nad kandydaturami do nowego zarządu — zarządził 
p. marszałek zebrania 5-cio minutową przerwę. 

Po przerwie przystąpiono do wyboru nowego za- 
rządu. Na prezesa proponowano ks. prof. Brejskiego, 
p. J. Deręgowskiego, p. dyr. Bulandę, na wiceprezesa: 
p. wyd. Bol. Szezukę, p. nacz. Retza, p. dyr. Ledwo- 
chowskiego; na sekretarza: p. prof. Brzostowicza, p. 
adw. Chwiećkę, p. Szezukę Adama; na skarbnika wpły- 
nęła tylko jedna kandydatura p. dyr. Milanowskiego. 


Ponieważ niektórzy kandydaci zrezygnowali z kan-* 


dydatury, tłomacząc się nawałem pracy — wybrano 
zarząd w następującym składzie: prezes — ks. prof. 
Brejski; wiceprezes — p. nacz. Retz; sekretarz — p. 


Szczuka Adam; skarbnik — p. dyr. Milanowski. 

Do zarządu weszli również p. prof. Brzostowicz p. 
Deręgowski; komisję rewizyjną wybrano w następu- 
jącym składzie: p. dyr. Lędwochowski, p. W. Marku- 
szewski, p. dr. Podlaszewski, 

Sprawę wyboru delegata na Zjazd Powiatowy i 
Zjazd Okręgowy przekazało walne zebranie zarządowi. 

W wolnych wnioskach i głosach zabrał głos p. 
Starosta Kalkstein, poruszając sprawę polskiego gim- 
nazjum w Bytomiu. Już na osfatniem zebraniu p. kier. 
Olech w swym referacie poruszył dość obszernie spra- 
wę polskiego gimnazjum w Bytomiu. Tak w przemó- 
wieniu p. kier. Olecha jak również p. Starosty Kalk- 
steina ujawniało się w całej pełni, jak żywy jest sen- 
tyment całego społeczeństwa naszego dla sprawy pol- 
skiego gimnazjum w Bytomiu i jak ogromna atmosfera 
oburzenia wzbiera wobec niegodziwych praktyk prus- 
kich, obliczonych na ubicie polskiej placówki w By- 
tomiu. Zebrani przyjęli niżej podaną rezolucję jedno- 
głośnie: 

ŻĄDAMY REPRESYJ W ODPOWIEDZI NA PRUSKIE 

SZYKANY. 
REZOLUCJA W SPRAWIE POLSKIEGO 
GIMNAZJUM W BYTOMIU. 

Zebrani w Wąbrzeźnie w dniu 18 października 
1932 r. protestują jaknajostrzej przeciw pogwałce- 
niu przez rząd niemiecki 98 artykułu Konwencji 
Genewskiej o prawach mniejszości przez przewie- 
kanie zezwolenia na otwarcie pierwszego polskiego 
gimnazjum w Bytomiu. 

Niezaspokojenie potrzeb kulturalnych blisko 
miljonowej ludności polskiej, znajdującej się pod 
jarzmem pruskiem, musi wywołać oburzenie i pro- 
test nietylko narodu polskiego, lecz i wszystkich 
kulturalnych ladów świata. Stałe łamanie zasad 
wzajemności obowiązujących Niemcy według Kon- 
wencji Geauewskiej spotka się z powszechnem obu- 
rzeniem i potępieniem. Mniejszość niemiecka w Pol- 


i by usunąć z miejsca, do którego przyhywają różni 
zwiedzający, ślady niemczyzny. P, Starosta zapewnił 
iż odpowiedne prace jnż się przeprowadza, i sprawa ta 
będzie załatwiona. 

P. dyr. Milanewski poruszył sprawę zaległych skła- 
dek członkowskich od r. 1929 i zapytuje się czy składki 
te ma od członków ściągnąć, czy też anulować. P. in- 
spektor Matuszkiewicz stawił wniosek, by składki te 
anulować, ponieważ koło w tym czasie nie odbywało 
żadnych zebrań. Zebranie wniosek anulowania zale- 
głyeh składek uchwaliło. 

P. nacz. Retz poruszył sprawę legtymacyj człon- 
kowskich i nowy zarząd ma się sprawą legitymacyj 
zająć. 

P. Błochowiak poruszył sprawę zakładania nowych 
kół w powiecie i proponuje, by wybrano 2 członków, 
którzyby tą sprawą się zajęli. P. Starosta odpowiada, 
iż Zarząd koła wąbrzeskiego jest równocześnie zarzą- 
dem powiatowym, tak, iż sprawa ta należy do uowego 
zarządu. 

Ks. prof. Brejski, obejmując przewodnictwo, dzię- 
kuje za jednomyślny wybór i zadowolony jest, iż jako 
syn ziemi pomorskiej będzie mógł swą pracą przyczy- 
nić się do odniemczenia naszej ziemi pomorskiej. — 
Ks. prof. Brejski zaapelował do członków o energiczną 
i zgodną współpracę i wyraził przekonanie, że w pracy 
na tym terenie, jaki obrał sobie Z. O. K. Z, nie będą 
nas różnić żadne zapatrywania polityczne i społeczne. 
Prezes ks. Brejski zakończył swoje przemówienie po- 
dziękowaniem marszałkowi zebrania p. Staroście Kalk- 
steinowi za przewodnictwo. 

O godz. 9,45 zamknął prezes zebranie. 


GROŻNY POŻAR. 


Z Wielkołąki donosi nam nasz ko- 
respondent p. S. Dnia 6 października 
br. wybuchł groźny pożar, który strawił 
stodołę ze żniwem. 

Wyrządzone straty wynoszą około 
zł. 50.000,—, Pokryje je ubezpieczenie. 

Pożar powstał od iskier lokomobili 
podczas młócenia zboża. (s) 


_NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK, SPO- 
WODOWANY SZYBKĄ JAZDĄ, 


Z Jaworza donoszą nam: Pan Jan 
Prażnek jadąc rano do mleczarni nie 


GŁOS WĄBRZESKI 
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SYLWETKA WŚRÓD CIEMNEJ NOCY. 


Nieudany skok do pociągu 


Onegdaj w nocy policja wąbrze- 
ska, podczas patrolowania toru kole- 
jowego na szlaku Wąbrzeźno—Książ- 
ki, zauważyła jednego osobnika, któ- 
ry, gdy nadchodził pociąg tranzytowy 
towarowy, usiłował wskoczyć do 
niego. 

Policja udaremniła skok nieznajo- 
mego osobnika do pociągu. — 

jaa rowadzony na posterunek o- 
śobnik Akaz się znany złodziej Fran- 


ciszek Kalka z Bliźna, Gru- 
dziądz. 

Kalka, kilkakrotnie karany za kra- 
dzieże, ostatnio poszukiwany był 
przez władze sądowe, gdyż ma do od- 
siedzenia pół roku kary za kradzież. 
Recydywista odstawiony został do 
dyspozycji władz sądowych. (x) 


pow. 


zwolnił na skręcie szybkiej jazdy i całą 
siłą wjechał na jadącego rowerem p. 
Stanka z Piwnic. 

Rower z kierowcą dostał się pod 
koła wozu, które rower zdruzgotały a 
kienowca doznał ogólnej kontuzji i stra- 
cił przytomność z bólu. (w 


DOTKLIWA STRATA. 


Orłowo. (A) Dotkliwą stratę po- 
niósł nasz dziedzic p. Jerzy Ślaski, 
który w dniu 7. bm. jadąc z Torunia, 
zgubił po drodze do Orłowa 5000 zł. 

Pieniądze podjął p. Ślaski z Banku 
Polskiego w Toruniu na wypłatę za- 


robków robotnikom. 


SZANOWNYM CZYTELNIKOM, 
iż fistowi przyjmują zamówienia 
na prenumeratę 
TYLKO DO DNIA 25 BIEŻ. M. 


"ARPETAN O ONS RTZ TE Iy E 
WIADOMOŚCI POTOCZNE 


Wąbrzeźno, dnia 19 października 1932 roku 


— Wichura. Od wczoraj wieczora 
panuje wichura, przyczem towarzyszy 
jej deszcz. Wskutek wichru nie było 
prądu dziś rano przez kilka godzin z 
powodu przerwania przewodów elektry- 
cznych w obwodzie grudziądzkim. In- 


nych szkód nie zanotowano. 


— Kalendarzyk historyczny. 16. X. 
1820. uroczystość sypania kopca 
Kościuszki. 19. X, 1813. Śmierć Ks. Jó- 
zeła Poniatowskiego w nurtach Elstery. 
21. X. 1796 Ostateczny rozbiór Polski. 

— Kupowanie węgla od kolejarzy. 
Zdarzają się wypadki nabywania przez 
osoby prywatne węgla od pracowników 
kolejowych. To jest wzbronione, Osoby 
nabywające ten węgiel mogą się narazić 
na nieprzyjemności. 

— Zebranie Komitetu „Dni Szope- 
nowskich*. Dziś, w środę dnia 19 (bm. 
o godz. '18,00 w sali Sejmiku Powiatowe- 
go odbędzie się zebranie Komitetu „Dni 
Szopenowskich''. 


z powiatu 


— Zieleń, (Opór stawili komorniko- 
wi). Podczas wykonywania czynności 
służbowych stawiono komornikowi są- 
dowemu opór. Dopiero przy.pomocy Po- 
licji komomik mógł wykonać swoje 
czynności, Stawiający opór staną przed 
sądem. (w) 

— Nowawieś Król. W ubiegłym tygodniu odbyła 
się w tutejszym kościele Msza Św. za spokój duszy 
ś. p. Prezydentowej Mościckiej, odprawiona przez ks. 
prob. Bączkowskiego. We Mszy św. wzięły udział dzie- 


ci szkolne wraz z nauczycielstwem, oraz miejscowa 
ludność, 


— Czaple, (Ślub). W ubiegłym tygo- 
dniu odbył się w Starogrodzie pow. 
Chełmno ślub ogólnie cenionego i zasłu- 
żonego nauczyciela z Czapel p. Reiman- 
na Alojzego z p. Kurowską córką powa- 
żanego miejscowego obywatela. Ślubu 
udzielił Państwu Młodemu ks. prob. 
Lipski. Po obrzędzie ślubnym, na któ- 
rym bylo obecni delegaci z wąbrzeskie- 
go Koła Związku Oficerów Rez. i nau- 
czycielstwa pow. wąbrzeskiego, przyj- 
mowano w domu krewnych Pani Mło- 
dej delegatów i gości z iście staropolską 
gościnnością. 

— Mlewo. (Zebranie Tow. Powst. i 
Woj. OK. VIII.) /W środę wieczorem od- 


i 


było się w szkole zebranie Tow. Powst. 
i Woj. OK. VIIL Na zebraniu prezes drh. 
Rygielski zdał sprawozdanie z odprawy 
prezesów w Wąbrzeźnie, Instr, pw. i wi. 
ppor. rez. Milewski omówił ostatnie 
strzelanie. Na wyjazd do Torunia na 
dzień 11 listopada zgłosiło się 12 dru- 
ków. Pod koniec zebrania zapisało się 
5 nowych członków. 


— Pluskowęsy. (Przyjazd Ks. Biskupa do Plusko- 
węs). Nadeszła niedziela, 16 października. Dia wier- 
nych parafji Pluskowęsy nie była to zwykła niedzie- 
la. lecz dzień dla nich uroczysty. W tym dniu bo- 
wiem miał zawitać do nich ukochany Pasterz, ks. Bi- 
skup Dominik. To też z niecierpliwością oczekiwano 
tego dnia radości i wesela i starannie przygotowano się 
na przyjęcie Najdostojnicjszego Gościa. Droga od sz0- 
sy. do kościoła wysadzona została zielonemi choinkami, 
a przy szosie widniała brama triumfalna, ozdobiona 
chorągiewkami o barwach narodowych i kościelnych. 
Przed czwartą zaczęli się gromadzić parafjanie licznie 
przed kościołem, oraz po obu stronach drogi. Od koś- 
cioła aż do szosy utworzyły szpaler dzieci szkolne z 
Pluskowęs i Kiełpin. O czwartej wyszła procesja do 
szosy z okolicznem duchowieństwem. Punktualnie o 
czwartej ukazał się powóz na szosie, a przez szybę 
spoglądała uśmiechnięta twarz Ks. Biskupa. Wszyscy 
cisną się do powozu. aby być jaknajbliżej tej ukocha- 
nej postaci. Rozlega się okrzyk z wszystkich piersi: 
„Niech żyje”. Ks. Biskup wysiadając błogosławi wier- 
nym, poczem ubiera się w szaty liturgiczne i wstępuje 
pod baldachim. Wtedy dochodzi dziewczynka z pier- 
wszej klasy Murawska z bukietem białych róż i wita 
Go ślicznym wierszykiem, wręczając kwiaty. Ks. Bi- 
skup schyla się do dziecka, dziękuje i wręcza mały 
mały medalik. Uroczysta procesja wśród bicia dzwo- 
nów i dźwięków pieśni „Kto się w opiekę“ udaje się 
do kościółka, który rzęsiście oświetlony, nadzwyczaj 
czyściutki i licznie przybrany zielonemi girlandami, 
mieniącemi się barwami fioletu i czerwieni, sprawia tak 
miłe wrażenie, że człowiek naprawdę czuje się bliżej 
Boga. Po odprawieniu krótkich modłów do św. Pa- 
trona kościoła, zajmuje-Ks. Biskup miejsce na przygo- 
towanym tronie. Przemawia do Niego od ołtarza ks. 
prob. Licznerski, witając Dostojnego Pasterza w mu- 
rach Świątyni imieniem swojem i swych parafjan, wy- 
rażając swą wielką radość z przybycia Zastępcy Chry- 
stusa, Ks. Biskup serdecznie podziękował za tak miłe 
słowa powitania i przyrzekł parafjanom, że w modli- 
twach swych będzie prosił Najwyższego, aby nie szczę- 
dził łask i pociechy dla wszystkich obecnych. Po prze- 
mówieniu Ks. Biskupa odbyła się procesja żałobna do- 
okoła kościoła, gdzie modlili się wszyscy za zmarłych 
biskupów, kapłanów, dobrodziejów Kościoła i wszystkie 
dusze w czyśćcu. Po procesji odbyło się błogosławień- 
stwo Najświętszym Sakramentem, a następnie bierzmo- 
wanie, do którego przystąpiło 70 osób. Po bierzmowa- 
niu przemówił do bierzmowanych Ks. Biskup, zachęca- 
jąc ich do wiernego wytrwania w wierze oraz do dziel- 
nej walki z pokusami tego świata. Po odmówieniu wy- 
znania wiary i odśpiewaniu pieśni wieczornej udał się 
Ks. Biskup w procesji do plebanji na spoczynek. W 
plebanji złożyły Mu kwiaty dziewczynki szkolne, W 
peniedziałek o ósmej odprawił Ks. Biskup Mszę św. w 
asyście ks. prob. Licznerskiego, Podczas Mszy odegrali 
pp. Kośnik ż Pluskowęs i Rakowski z Kiełpin kilka 
ślicznych utworów religijnych, ślicznie wykonanych na 
skrzypcach z akompanjamentem organów. Także chór 
szkolny z Pluskowęs odśpiewał kilka pieśni doskonale 
wćwiczonych na dwa głosy przez p. Kośnika. Po Mszy 
św. odbyła się katechizacja. Dzieci doskonale odpowia- 
dały z religji, a odwagi dodawała im anielsko uśmiech- 
nięta twarz Ks. Biskupa, który serdecznie rozmawiał 
z dziećmi. Po katechizacji, w której wzięły udział 
dzieci z Pluskowęs i Kiełpin, Ks. Biskup serdecznie 
przemówił do dzieci, zachęcając ich do dobrego, a zwra- 
cając się do nauczycielstwa, podziękował przedewszy- 
stkiem za prawdziwą niespodziankę, jaką Mu sprawili 
doskonałem wykonaniem utworów religijnych, oraz do- 
brzee wćwiczonym śpiewem dzieci szkolnych. W ser- 
decznych słowach podziękował nauczycielstwu za pracę 
i trudy i wyraził pełne uznanie dla pełnej odpowie- 
działnej pracy nauczycielskiej. 

Pożegnawczy się serdecznie z dziećmi i nauczyciel- 
stwem udał się do plebanji, gdzie po południu odbyło 
się zebranie dozoru kościelnego i wizytacja kościoła. 
We wtorek także odprawił Ks. Biskup Mszę św., w 
której wzięły. udział dzieci szkolne, oraz miejscowa 
ludność. Po południu o trzeciej znowu zgromadzili się 
parafjanie, aby pożegnać kochanego Pasterza. Dzieci 
utworzyły szpałer i po ukazaniu się Ks. Biskupa wy- 
rywa się okrzyk „Niech żyje”. Przy wsiadaniu wrę- 
czyły dziewczynki szkolne Ks. Biskupowi bukiety kwia- 
tów, za które Ks. Biskup im serdecznie podziękował. 
Wolno posuwa się powóz wśród szpaleru dzieci i wier- 
nych, a w oknie ukazuje się ręka błogosławiąca wier- 
nym. Ks. Biskup pozostawił po sobie głęboki żal w 
sercach wiernych. Anielsko uśmiechnięta twarz Dostoj- 
nego Pasterza wryje się w pamięć wszystkim, którzy 
mieli szczęście gościć Go u siebie, a wielka miłość wier- 
nych towarzyszy Mu wszędzie na Jego drodze. Kochają 
Go wszyscy za Jego dobroć, za Jego anielski uśmiech, 
opromieniający twarz oraz za wielkie zalety serca, Od- 
prowadzali Dostojnego Gościa wszyscy z tem życzeniem, 
aby jaknajprędzej mogli Go znowu przyjmować u sie- 
bie i usłyszeć z Jego ust słowa pociechy i zachęty do 
walki życiowej. 


Nr. 122 


Z różnych stron 


— Gdynia. (Złoty cielec w marynar- 
skiej pończosze). Wśród załogi „Niem - 
na” która — jak wiadomo — postrada- 
ła w katastrofie cały swój prywatny do- 
bytek, znajduje się jeden człowiek, do 
którego los skrzywił się, zaprawdę, z 0- 
krutną ironją. Oto człowiek ten uciułał 
sobie, w ciągu kilkuletniej służby dość 
znaczną, bo blisko 15.000 zł, kwotę a 
hołdując starożytnym tradycjom, prze- 
chowywał ją w zwykłej pończosze. Ta 
swego rodzaju „ogniotrwała szafa" po- 
szła na dno wraz okrętem, a właściciel 
jej nie mógł nawet pomyśleć o ratowa- 
miu, Mienie każdego z marynarzy zato- 
pionego statku asekurowane było na 


1.400 zł, w tym wypadku pociecha sła- 
ba. 


— Inowrocław. (Za obrazę Marsz. 
Piłsudskiego). Przed sądem grodzkim w 
Inowrocławiu odbyły się onegdaj dwie 
rozprawy o obrazę Marsz. Piłsudskiego. 


Poz 


sudski z narażeniem życia, przewoził z 
zagranicy czcionki żydowskie dla ży- 
dowskich organizacyj rewolucyjnych. 
Sąd skazał osk. na 1 miesiąc więzienia. 


Eronika kościelna 
DIECEZJA CHEŁMIŃSKA. 
Pelplin. W piątek, dnia 14, otrzymali 
kanoniczną instytucję: ks. proboszcz Fe- 
liks Żelewski z Koronowa na beneficum 
w Ryńsku, a ks. proboszcz Stanisław 
Chylarecki z Ryńska na beneficum w 


Koronowie. 


Skróty 


GŁOS WĄBRZESKI 
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* MONACO. Pożar zniszczył hotel w miej- 
scowości morskiej Cap Martin. Straty przewyż- 
szają miljon franków. 

* OLSZTYN, W związku z zamachem bom- 
bowym na skład komunisty Abrahama w Olszty- 


5. maciory i późne kastraty . 


pE 
M = = = 5 
ARGOWISKO MIEJSKIE. | SKŁADAJMY OFIARY NA RZECZ 
Poznań, dnia 17 10 1932 r, ko 


„TYGODNIA PROPAGANDO- 


Na ławie oskarżonych zasiedli Dr. Gano- nie aresztowała policja olsztyńskiego oddziału a) WOŁY: 
iż cesky Przybylski z „Dzien. Kujaw- szturmowego partji hitlerowskiej, Helbiga. 1 pełnomięsiste wytuczone, nie- WEGO ZAGADNIEŃ POLSKO- | 
skiego”, Po przeprowadzeniu rozprawy | , W związku z innemi zamachami boaibowe- |  SEDOREERE. - W na ee 74-- 78 NIEMIECKICH Z. O. K. Z.* — 
sąd skazał Dr. Ganowicza na 2 miesią- |" urządzonemi swego czasu przez hitlerow- | b) BUBAJE; ZZ E 
ce aresztu a red. Przybylskiego na 100 |ców, zostało w tych dniach aresztowanych w $ pikap. pełnomięsiste , . . 66—70 
zł. grzywny. W drugiej rozprawie za- |Olsztynie 10, w Ostródzie i okolicy 7 osob- |% tuemme mięsiste . . o: 56—64 | Drukiem i nakładem Zakłady Graficzne 
siadł na bać osk. żak, red. Przybyl- |qików: — t w A AE odżywione AT Bolesława Szczuki — Redaktor odpowie- 
ski, który dopuścił się obrazy Marsz. * SAINT ETIENNE. Odbyło się zebranie or- c) KROWY: te dzialny: Alfons Szczuka, Wąbrzeźno, 
Piłsudskiego, twierdząc, że Marsz. Pił-|ganizacyjne Polskiego Zjazdu Katolickiego, u- |, wytuczone, pełnomięsiste . , . 70—74 Mickiewicza 1. K 
PEREZ PAR ATA —— 4 ` 
a» wa eao Cisal = an =» m cm td | 1mm <= ma nan nm — w — == =" cna = ra — m = em — cv ze” p! 
JO AYO ETA POZ YE PAZ ni 
Il! w 
= > = 2 = se 
= uznali za znakomite i nieustę- = w 
T komite i nieustę j Iii m 
i pujące pod względem jakości dawniej W. Sommer i Se Fi w 
Wi 
=N=W=ZN=N=N=N=N=MIEN=N=EN=N=N= = ZN=W=MN=NZNENZNZN=NZNZN=N=NENEN b. 
Zawiadamiam Szan. Klientelę Wąbrze- QIOTOLOLOTOLOTO: Wi 
Losy nadeszły" | une k 
i pi 
Że 
do L klasy 26 Loterji Państwowej przeprowadzam Się || progerja „FLORA“ ża 
Główna rana 1.000.000 złotych na ul. Marsz. J. Piłsudskiego (naprze- TT TOFEZT NAPAR A OWY w; 
Gi 4 ie 17 18 19 21 22 x.b ciw małej kolejki dawn. p. Skrzypczak) poleca po cenach konkurencyjnych: ni 
é Szyję wszelką garderobę damską R 3 
iągnienie 17, 10, 13, 2I, „Dr i dziecięcą po cenach zniżonych. Perfumy, Mydła, Farby, Lakiery, p 
Mereżk: , pli i dlowanie na > 
WYGRANE ZŁOTYCH ZŁOTYCH Akon 0 Pokost, — Artykuły do prania 5 
: po NEN = R. Katzowa bardzo korzystnie we 
1 to 20.000 20.000 Obsługa rzetelna i fachowa ch 
2 15.000 30.000 ni 
$ po 10000 30.000 PRZETARG PRZYMUSOWY. B. GAWRYCH E 
5 po 5.000 25.000 Dnia 21. 10. 32. o 10 przed poł. sprzeda- 
10 po 2.000 20.000 appia 21. 10. 32. o godz 10 przed Poego naj. || Rynek 10 WĄBRZEŹNO Rynek 30 su 
> Lo w" pees m Sapam za gotówkę u p. Fr. Waun Sgn po 
e. p I 
b 8 m | Zm =|OSSESBEGE |: 
200 »0 150 30.000 Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie ja 
5612 po 100 561.200 RE Z TRE NOT FW SJ OSTTOF EWĘ 1 ETZ OE SPY RE w 
40 premij po 1.000 0.000 PRZETARG PRZYMUSOWY. Sieję stale py 
2 agorę nat ee aadi aa UCZNIA + i nij 
i etat; najwię- 
6.000 wygranych j 40 premij złotych 968.700 (sg dedikoi a IAA, Peya CZ ZI akiogopa ruc SN pH 
69 worków pszenicy a 170 ft. Leon Talkowski na mojem polu 
do nabycia — w Kolekturze Loterji Państw. Zbiórka reflektantów w mojem biurze. mistrz kowalski M. Zubko Te 
Głosu Wąbrzeskiego Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie. | ulica Ogrodowa nr. 3 Przydwórz dik 
Ty Poszukuj b 
Mickiewicza 1 WĄBRZEŹNO Telefon 80 PRZETARG PRZYMUSOWY. Aro wyjsć w: 
W sobotę, dnia 22. 10, 32 r. o godz, 14 sprzeda- u C 4 e [1 10-12. 000 zł. X 


wać będę w drodze egzekucji w Orzechówku u 


Kazimierza Kałuży najwięcej dającemu za gotów- 


TUDU USTRZEC NYSA RE SPZREEWY CE UTW PRE TEDA 
m Sorzedam kompletny |ke: 1049/32 


Sprzedam kompletny 


na I. hipotekę 18 hekt 


3 lampowy 


tadjo -apara 


czysty i wyraźny odbiór 
wszystkich stacyj euro- 
pejskich 


Adres wskaże administr. 
„Głosu Wąbrzeskiego* 


Drzewka owocowe 


w wielkim wyborze poleca 
Powiatowa Szkółka drzewek 
w Okoninie pow. Grudziądz Pomorze. 


Cenniki na żądanie bezpłatnie 


2 barany, 3 owce, powózkę, stóg żyta, kartof- 
larkę i wirówkę. 
Rogowski, komornik sąd. w Kowalewie. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


W piątek, dnia 21. 10. 32. r. o godz. 14 sprzeda- 
wać będę w drodze egzekucji w Rychnowie u p. 
Aleksandra Tulke najwięcej dającemu za gotówkę: 

2 tuczniki wagi po 1 ctr. 1203/32 


Rogowski, kom, sąd. w Kowalewie. 


W 


kołodziejski |ziemi dobrze *zagospoda- 
Strzyżewicz rowanej 

mistrz kołodziejski Gustaw Mołdenhauer 
ulica Mickiewicza 8 Myśliwiec 
Ogłaszajcie Sprzedam 


Wąbrzeskim 


O M 


z dwoma morgami 

2) Głosie roli 

«6 |Gustaw Moldenhauer 
Myśliwiec 


m, 
mn <= ca az — =s Gods Å= =a . 
co ra ema => Kod mm <> zm en p 
a | awa — md = e> => mo 


li PIERWSZE NAJNOWOCZESNIEJSZR KINO DŹWIĘKOWE Dziś w środę, dnia 19 bm. © godz. 8,15 w. w. 
yy" zr nieodwołalnie poraz ostatni realizacji mistrza mistrzów 
ill SŁONCE” Cecil B. de Mille'a p. t. 

M >> 54 
= HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM 

Ul 

= 99 

i | W roli tyt. Liliam Roth i Reginald Denny 


Wielki bal w powietrzu Straszna katastrofa Zeppelina 


=ZNZNZNZN=NZN=ZMZN=ZN=ZM="N 
Tylko 2 dni! Tylko 2 dnił ses 
W czwartek 20 bm. i w piątek 21 bm. o godz. 8,15 = 
wyświetlamy 2 rekordowe pono PY ll 
I. idzie wielki obraz „UFY* = 
+66 zę 
„Naszyjnik królowi IE 
II. idzie Największa sensacja sezonu p. t. = 
|. 2 iii 
Statek przemytników = 
W rolach głównych: iii 
Dionira Jacobini, Hanc pędny Carlo Aldini = | 
<< i 
Zll 


